w chwili wytchnienia
od harowki
odwiedzam Tomasza

w piatek czy swiatek

dtubie co$ goraczkowo

a ja pokazuje na drewniany kloc
przed nim i pytam

lipa?

juz nie - odpowiada

wracam do pracy
usmiechniety i peten zapatu
bo nic tak nie dodaje sit

jak wiara Tomasza

lipa



